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100 osób poniosło 
Największa z ostatnich 

kolejowych. 

, . . 
sm1erc„ 

katastrof 

Belgrad, 17 sierpnia. z Bel•g.radu do Niszu nastąpiła ~lozja J4aszyniista i jeden z wyższych urzęd-
W czwartek w południe wykolcił się kotła par<YWegQ. Wybuch kotła nastąpi! ników Jmle}owyc4 znajdują<:y się na pa· 

na linji Nisz - Skoplje pociąg osobowy. podczas próbnego opa.Jaruia kotła nowym rowozie zastaJi zabid, Ponadto oclJni<,sło 
Skutlci wykolejenia są straszne. Wedł•ug gatmkiem węgla. }eszcze rany 2 ludzi z ob-sługi kolejowe). 
pierwszych do:niesi~ń przeszło 

100 osób poniosło śmier~ 
13 wago:nów zostało całkowide stnas„ 
kanych. Według dalszych dooiesień ""' 
ciągu osta-tDJiej ooby na kolejach jug.osł.o 
wiaftskich wydarzyła się jewcze j~ 
katta.strofa kolejowa. Mi:an-0w.icie w pa
rowo.zie pociągu pośpiesznego j.adącego • „, ;- -

Tragiczny wypadek 
na ćwiczeniach 

wojskowych. 
Poznań, 17 sierpnia. 

Podczas ćwiczeń artylerji na terenie 
Koc Leśna, szeregowiec rezerwista 35 
p. p. Sokal Marcin, wyszedł samowol ... 
nie w czasie strzelania na 10 mtr. przed 
działo, które w tYJn czasie dawało strzał 
Aczkolwiek strzelano ślepym.i nabojami, 
słł4 eksplozji naboju Sokalowi pęd powie 
trza odcW formalnie głowę. 

18 osób zatrutych 
rybami w pensjonacie. 

Warszaw~ 17 sle!"Pllia. 
ivt' Jeilnym z dobrze renomowanych 

.pcosjonatów w Skolimow~e zaohorowa
łp przed pam dniami 18 osób po spoży
ciu. ryby - w niektórych przypadkacli 
~ ol'ęiJdeml. objawami;_ ~trucia &laraty
fns). 

Dodajemy, że choć przwadki tego 
rodzaju zdarzają się często w porze le
tniej wskutek nieodpow~edniego prze
chowywania produkJów spożywczych 
......_ niemniej wieść powyższa - ze wzglę 
du na ma.spwe zatrucie - obiegła calą 
niemal Warszawę, skąd właśnie pocho
dzą dotknięte ohorabą osoby. 

Trup w restauracji. 
Warszawa, 17 sierpnia. 

W Jednej z restauracji w Alejach U
fazdowskich wczoraj około godziny 2 w 
nocy, obecnych w zakładzie gości zaalar 
mował huk strzalów rewolwerowych. 

Po otwarciu drzwi zastano w ubika
cji broczącego we krwi, ze słabemi ozna 
karni życia, młodzieńca, liczącego lat 25, 
przy którym nie znaleziono żadnych do
kumentów. 

Desperat jest służbie restauracyjnej 
nieznany i przybył do zakładu sam. 

W ez wany lekarz pogotowia stwier
dził zgon. 

'*t!i4111\":!'11 r.wat3&WM lliill = ewp 

Spelunka morderczyni niemowląt 
odkryta przez policję w Sosnowcu. 

Sosnowiec, 17 sierpnia . 
PoEcJa s-0snowiecka otrzymała wia

domość, że w mieszkaniu nie.iakiej fr.a.n
oi.sz;ki Krawczyk, zamieszkałej przy ul. 
Targowej 14 w Sosnowcu, zmarło nie
mowlę wśród tajemniczych okoliczno
ści. 

Natychmiast urząd śledczy wYSłał 
na miejsce jednego z wywiadowców, 
który stw.'..erdzil rzeczy budzące dres~cz 
Qhydy l oburzenia. 

Oto znaleziono w mieszkaniu chude, 
~ wyniszczoue głod~ wy
Schłe prawie :mv10ki maleńkiego dZi~
cia. Szczegółowa rewizja wykryla m_ę
d1iy innemi sitko, na którem byly reszt
ki ugatowanego maku. 

I -0to wysz.ła na jaw cała ohyda po
łwQmych zbrodni, dokonywanych przez 
potworną kobietę. 

Przyjmowała ona za sumę 45 zł. na 
"wychowanie„ niemowlęta. Nie karnu
ł.a ~h wcale. Dziecko głodne, zazwyczaj 
krzyczy. Aby temu zapoRec, Krawczy
kowa poita „wychowanków" odwa
rem z makuJ ezem odurzała d2ieciny, 
które spały kamiennym snem. Po kil
ku dniach niemowlę zupełnie wycień-

czone, a przytem strute umierało. Ca
ła prQ.cedura trwała tydzień. 

Pz1ecię, którego zwłoki znalez.~ono 
w mieszkaniu potwornej kobiety, nale
żało do nlejakiej Bronisławy M„ służą
cej. Niemowlę v.rychowywalo się począ
tkowo gdzieindziej, za co matka płac.la 
30 zl. miesięcznie. Ponieważ sumy tej 
nie uiszczała, opiekunka odniosła dziec
ko do mieszkania chlebodawców M. 

30 l:.pca niemowlę zostało oddane 
Krawczykowej na „wychowanie" za ce
nę 40 1A. miesięcznie. 7 b. m. nie żylo 
już. 

Jak wykazała sekcja zwłok, niiemo
wlę od dłuższego czasu nie bylo żywio
ne i znajdowało się w stanie ostatecz
nego wycieńczenia. Skóra dziecka : jego 
wnętrzności byly zupełnie przeźroczy
ste. W. żołądku znajdował słę jakiś płyn, 
który w normalnych warunkach nie po
winien się tam znajdować. Wobec tego 
żołądek dziecka wyjęto i przestano go 
do analizy. · 

l.(rawczykowę aresztowano, przeka
zując ją d-9 dyspozycj.:. sędziego śledcze
go. Ohydna zbrodnia potwornej kobiety 
wywołała w mieśde olbrzymie wraże
nie i oburzenie. 

Puccini oskarżony, o płagjat. 
Operę „ Turandot" napisały dwie siostry. 

Londyn, 17 sierpnia. Iłem, ut~onego w roku 1896 w hambur-
Nauczycielka muzyki z Jass, niejaka skiej operze. Nauczycielka ta nie spra

Rubischa, zgłosiła się do tamtejszego wia wrażenia chorej umysłowo i na po
konsula niemieckiego z próśbą, by wy- parcie swoich twierdzeń przedłożyła ca 
dał on zakaz WYStawiania opery Pucci-1 ły szereg poważnych dokumentów, 
-niego „ Turandet", ponieważ kompozytor których zbadaniem zajął się zarówno 
włoski popełnić mial plagjat jej oraz jej konsul niemiecki, jak i konsul amery
siostry utworu pod takim samym tytu- kański. 

Niemcy są wi11ni Polsce 
26 miljonów marek i nie chcą płacić. 

Katowice, t7 sierpnia. I pracy w 0e'l~\v1e, aby urząd t<"J 2'afął się 
Jak sw~go czct~u donosiliśmy, krajo- wYmlenioną sprawą, ponieważ idzie tu 

wemu zakładowi ubezpieczeniowemu w o zwrot socjalnyc~ wkładek robotni
Króiewskiej I1uc1e należy się od rządu czych oraz urzędników prywat11.ych. 
niemieckiego tytułem ubezpieczenlo- Rząd niemiecki wogóle stoi na tern 
wych wkładek Dr..:edwojcn11yd1 z i: 1wr.· stanowisku, żeby nic nie płacić Polsce. 

bist Amundsena 
wyłowili rybacy holender& 

scy. 
Berlin, 17 sierpnia. 

Z Amsterdamu donoszą, iż rybac~ 
holenderscy wyłowili butelkę, zawiera· 
jącą wewnątrz pismo Amundsena. Z pis
ma tego Qkazuje się, że samolot Amund 
sena rozbił się w północno - ws~hodnie§ 
części Spitzbergu. Konsul norweski w 
Amsterdamie, którego łączyły stosunki 
przyjacielskie z Amundsen.em i który 
posiada szereg jego listów, miał potwier 
d_zić, że kartka zapisana jest pismem 
Amundsena. 

Krwawe rozruGhY 
w Sowietach. 

Wilno, 17 sierpnia. 
W czo raj na pograniczu polsko-sowiec 

kiem w miejscowości Wich.niewicze po 
stronie sowieckiej, grupa powstatków. 
bialoruskich w liczbie 20 osób po sto
czeniu walki z oddziałem sowieckiej 
straży granicznej spaliła strażnicę. W 
czasie walki 2 żołnierzy sowieckich zo
stało zabitych, jeden zaś partyzant bi;
toruski ranny. Po dokonaniu tego wypa 
du oddział napastników ulotnił się w kie 
runku sąsiednich lasów. 

lłlarsz. Piłsudskiago 
oczekują w Rumunji. 

Wiede6, 17 sierpnia. 
Z Bukaresztu d.cmoszą, iż Marszałek 

Piłsudski oczekirwany fesi na granicy. nt 
muńskiej w dlni.a.ch nia:jbliiższych. OcrekM 
waine jest przY'bycie Mar.szalika Pił&~.., 
ski~go do Pl~zti, gdzi; Ma_;~~ Pil• 
sudski powitamy zosi:a.rue w mue:mu rzą
du rumuński.ego przez ministra ~ 
w.ofskowycli. W edtug dialszydi doniesi.d 
z Bukairesztu Marsz.a.lek Piłsudski m.
spęd.ziić 4-t~ Ul'lap wypoayoko. 
wy w ako-licy Tergowisztu (?) Po tym 
termime Marszałek Piłsudski. ma przy• 
być d!o Bukaresztu. 

Czang·TSO·Llnil 
zamordowano za sprawą 

Japon-ji. 
W'edeń, 17 słerpn.fa. 

United Press" donosi z Pekklu~ 
Wi~lk~e wrażenie wywołuje twierdzenie 
znanego angielskiego pisarza i zna'WCJ'l 
stosunków chińskich- nazwiskiem Pu~ 
tnam Wealo iż ja·pońscy militaryśli spo
wodowali ~mach na Czang-Tso-.::Lna. 

Weale twierdzi, że zamachu dokonr 
li zbrodniarze, wynajęci przez japoń" 
skich miUtarystów. Zamach mylnie przy 
pisywano nacjonalistom chińskilm. 

Eksplozia w norweskiej 
fabryce broni. 

Oslo, 17 siertmfa;. 
W norweskiej fabryce broni i amuni"'\ 

cf: pod Kongsberg nastąpiła dziś eksplo
zja, niszcząc bu<lynek fabryczny oraz 
około 20,000 granatów i zapasy przygo
towanej broni. Cały szereg domów w <>"' 
kolicy fabryki ulegt poważnym uszko
dzenigm. 

Według dotychczasowych doniesi~ 
ofiary w ludzi.ach nieznaczne, zostali 
raooi jedynie trzej r<>botn:.cy. 

Rumuńska afera naftowa, 
W sprawie olbrzymiego oszustwa 

naftowego, wYtoczono dwu posłom Ta-· 
Jea i Irimescu oraz ośmiu dalszym oso
bom dochodzenie. 

Dzisiaj ma zapaść decyzja, czy obaj 
posłowie mają być aresztowani, czy też 
mają odpowiadać z wolnęj stopy. Prasa 
przewiduje w związku z tern dymisję 
ministra komunikacji Dimitria. 

.. Zwłoki zabezpieczono na miejscu. 
Policja przystąpiła do dochodzenia. Jak 
ustalono w początkowem śledztwie de
nat nazywał się Jerzy Antoniewicz i był 
praktykantem rolnym. 

dup~i~u~~ska26m:U.mk . zł. ~~~~~~~-·~~-·~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

I- I Przechodząc przez ulicę 
rozejrzyj s-ię uwainie, unik

niesz kalectwa i śmierci. -„ .•.•.•••..•.•.••• „ •••• „„ ••• 

Taki jest wvrck trybunatu w Hadze. 
Rząd ni ~m: e ~~{i jednak mimo usil

nych zabie~ów tego zakładu nz.'.c.'..rt:J~d 
tej nie zap?a·::!ł., zasła11laf:1c się planem 
Davesa. Okoł~ miljcna ma~t-k w zlec!~ 
r.ależy się z tej sumy cmcrytal11cj kasie 
kolejowej w K~t11wicach . 

Obecnie. ~ak siQ dowiadujemy. rnbot
nlcze organh~acj~ zawod\)\\'C na połsk:rr. 
Siąsku wypró~>wałv memorjaf w td 
spuw.ie. ds. P~/.JlDarodowcgo_ ur~~ 

Groźny pożar 
.w porcie londyńskim. / 

Londyn, 17 s:erpnła. I nia pQ..iaru użyto 20 maszyn przecłw.o-
W porcie tutejszym wybuchł groźny I gniowych. • 

pożar na parowcu norweskim „Anna vc- Płonącego parowca nie udalo się ar 
re" o pojerooości 3325 ton. P01tieważ ta-

1 
ratować, odwróco. no jednak mebe~e

dunek parowca stanowiły w wif;kszości czeństwg od ,SAA~~~~3'1~·, 'A ._ ndm. stat
ma.terjal~ lat)łłoQP.alne, prz_eto do .qgasze- ków. 



-·· 
Co się dzieje 

na ullcv P1otrkowsk1llif 
Kto potrafi . , ,, 

WYJ-8SDIC 
dręczącą w szvstkich 

zagadkę? 
Lódt, 17 sierpnia. 

~tan ulic naszego miasta jest od
wieczną bolączką Lodzi. R.okrocznie 
r-0zkopuje się bruki, rokrocznie prze
prowadza się prace inwestycyjne, mi
mo to niema zdaje się ulicy, o której 
możnaby powiedzieć, że posiada taki 
bruk, jaki mieć powinna ulica wielkii::
go miasta. 

Jaka jest tego przycz}"l1a - niewia-
domo. Faktem pozostaje, że robi się u 
nas dużo w tym kierunku, wydaje się 
na to poważne sumy bez konkretnego 
jednak rezultatu. 

To też gdy przed dwoma laty na 
odcinku ulicy Piotrkowskiej od ul. Na
wrot do Przejazd po obu stronach uło
żono bruk z celasfaltu odnieśliśmy 
wszyscy W"fażenie, że przecież zmieru 
się jednak stan naszych ulic. Bruk ten 
bowiem, używany we wszystkich mia
stach zachodu, wydawał się niezwykle 
praktyczny i pozwalał mniemać, że nie 
będzie się tak szybko rozsypywał jak 
kostka drewniana czy nawet kamien
na. 

Tymczasem już po upływie roku, 
cełasfałt zaczął pękać. Początkowo u
ltworzyly się szczeliny, później poczę
ły . odskakiwać całe kawały, a na po-, 
~tku bieżącego lata co krok napoty
kało się na olbrzymie wyrwy. 

Minęło jednak całe niemal lato, a 
s~ jezdni nikt się nie zaintereso
~ł. I wczoraj dopiero rozpoczęto 
prace na tym odcinku. Ale cóż tam ro
bią? 

~WSPR'itWP, _ 

SPLENDID 
Dzii i dni naiteunnh I Wielki ood1ó.iDY orouram I 

J. 
Dlaczego dziś rozpada się rodzina ? 
Dlaczego dziś mężczyini niechętnie się ienią? 
Czy to wina dzisiejszych dziewcząt 

czy mężczyzn ? 
Sensacyjną odpowiedź na tę palącą sprawę daje film 

pod tytułem : 

MĘŻCZYŹNI 
uk;az\.\jący z jaskrawym realizmem .swobodny" tryb ży
cia młodzieży powojennej, łatwość nawiązywania i zry
wania przelot:iych miłostek, rozluźnienie obyczajów i 

całhowity !."lrzewrót pojęć moralnych. 

W rol. gł.: Nina Vanna i Charles Lincoln 
Il. 

• ac1e 
Małżeńskie 

8 aktów roiwodu na próbi:. - - - Szampańska komedja. 

W rol. gł.: Liljana Harvey i Harry Halm 
±+: @Ai'N 

Początek seansów w dni powszednie o g.4.30 

SJłwatkl ollmp•!sklB. 

\\' turnieju kolarskim mistrzem S}'rinłłl 
został Beaufrattd (francja), który mija 
taśmę pierwszv o pól kola przed holen-

drem. 

EDWARD HAM.M (Ameryka) 

ł 
ustanowił rekord olimpijski w skoku w 
dal 7,73 mtr. i otrzymal złoty medal. 

· Nie lata się dziur tym samym ma
(terjałem celasfaltem, lecz poprostu roz 
'Jupuje bardziej jeszcze dotychczasowy 
·bQik, zasypując WYfWY żwirem i smo
lą...Iak ma podobno zostać przez cały 

Nie trzeba być fachowcem, by do-1 kołowy będzie zupełnie niemożliwy. Żwir bowiem, nawet pola.ny smor~. we-. 
myśleć się co z tego wyniknie, gdy na- Jesteśmy zdania, że dopuścić do dług osiągnietych przez nas informa
dejdą deszczowe jesienne pogody. Zgó- t.ego nie należy. Póki czas, póki mamy cji, pod żadnym pozorem tak dlW?o nie 

rok. 

ry można przewidzieć, że na tym od- pogodę, bruk na tej ulicy powinien być wytrzyma. 
cinku ul. Piotrkowskiej, tkóry jęst tak doprowadzony do takiego stanu, hy I 
ważną arterją komunikacyjną, ruch przynajminej przetrwał porę zimową. 

E. LUKAR. 

----.;„„ ... „„ ... „-. ... „„ ......... _ ...... „-. ...... „ ......... ___ "" „Ciąża, jej przerwanie i system nerwo· 
• ""\ wy" przyniosły mu znaczny rozgłos i 

'

la.I · BERNBROUX. ~.Il ~znanie świat~ nauko.w~go, je.dna~ 7,a-
====== ' interesował się r6wmez Jacobim 1 za-

'\ PRZBKLBnSTWD KRWI ( gadnieniem przez niego podniesionem, to też poprosit go do swego gabinetu, I( . I ł i;~ie_ por.az pi,~rwszy wżyci.u nies])C~ę~ 
POWIEŚC SENSACYJNO-KRYMINALNA. _) \ sl.i~.v I\:aurycy m9g~ dowoh_ wy.powt~ l"I IP'"I dzieć się o wszystkich sw01c:h poder „.a ._ .__.I rzeniach, wątpliwościach, opisując do-„„„„„ ... _ ...... ._„ ... „ ._....__._ _______ ":~'llllli l kła<lnie . ca~y przebieg w~p~dl<:ów, 

I swe prze-zycia, dane przemawraJące za 
. Coraz ":"iększy ciężar . !)rzytla,c::.i~ I ~ i ej, nie chcial Jacobiego wogóle przy- i przeciw jego domysłom. 
·duszę Jacobiego, coraz większy mrok Jąć. Jacobi ośmielony zainteresowaniem 
zapanowywał wśród my'Śli · w~f. jego - To pilna S!Prawa ~ prosił Jacobi. lekarza i jego uprzejmością mówił z pa-

'J.akobi odwiedzał iekarzy ginekoio· ~ Sfocham pana, tylko prędko - aa- tosem, unosząc się chwilami, tak, że aż 
gów akuszerki wróżl.ci na!oodriędn \ej- glil dT. Wysocki, chcąc Jacobiego zala- \·1,;ypieki wystąpity mu na czoło. 
sz~o gatunku,' wszędzie z.wracając się twić w pocz~k~lni, sąd~ił bo~ie~, ~że -- :'zan~"":'ny panie -·_przerwał w 
z prośbą, aby mu wyjaśniono jego wąi- ma do czy~1e~1a z. męzem n~ew1as.y, pewn~J chwili dr Wysocki potok sł~w 

.t1liwoścł, aby mu powiedxiano stanow- który pr~gme Jedynie fachoweJ porady. Jacobiego. - żaden uczciwy lekarz ue
ezo i wyraźni·e czy synek jego Janek, Jacobi szybko zreferował swą spr~- fini.tywnej odpowiedzi na pańskie pyta
,zrodzony w małżeństwie z Felicją Ro- wę, ośwladczai~c, . że o. ile .d~któr . 111e nie panu dać ni~ może. Mater sem~er 
zen jest jego synem czy nie. ma czasu, to się kiedy mdz1e3 do mego certa est, pater mc(rtus est - pow1e-

wybierze. dział Wysocki. 
Wzruszano ramLonami, roztrząsano 

-eibliozano, prrzyczem im doradca mtał 
·mniej w'Jadom.ości SPecjalnych, im więk
sz..ym. byt nieukiem i profanem, tern bar
dziej stanowcze, zdecydowane dawał 
odpowiedd. · 

Ktme~oś popołudnia Jacobi majac 
wom• ehwne odwiedził jednego ze zna
u.J"Ch lód~klch r!n.ekologów óra Wysoc
Jsitgo, który w p-ierwszej chwili, wobee 
.nloQdJ,Jowiedniej pory, 21dyż god~iny 

pr~ wvnaeaone eyiy :inacznie ooź-

- Tak Z'być już siebie nie pozwolę, - Niebardzo rozumiem - Odpowi·e-
to zbyt poważna dla mnie sprawa, aby dział Jacobi niezbyt biegły w łacinie. 
pan doktór mógł mi odpowiedzieć z - To znaczy proszę pana, ie matkę 
p:l.'nktu - zakończył swe przemówienie zawsze możemy oskarżać, ojciec nieste
JacobL ty nigdy z całą stanowcz.ością wskaza-

Dr. Wysocki prócz ginekologii zaj- ny być nie może. 
mowcł się również, o ile mu rozl-eg-ła ~Ja.kto, więc ja mam żyć w cią~łej 
praktyka na to pozwalała, chorobami n<ie1)ewności? - ;;apytał z rozpaczą w 
nerwowemi. Coprawda interesowały gp I głosie Jacobi. 
zwłaszcza zmiany i oddziaływanie 9'ho- - Parne JabobJ ! Niech się pan sam 
ró:b kobiecych na system nerwowy pa- nie roooratnia. Pn jest . przec~ulony, 
cientek. przyczem Jedna rz; jego :pr-ae. Q„ t. pr,zemeczow: 'Uoiun.emi myślamL , 

·- '. ---~-· . . '···-~------- ---
- Jakie może być inaczej, ta m~ 

nie daje mi ani ohw1li spokoju - rcz
paczal Jacobi. 

- Przyszłość, być może, rozwiąże 
zagadkę. Dziecko w przyszłości być mo
że będzie miało takie czy i.nne cechy, 
takie czy inne podobief1stwo, które mo· 
globy pomóc dQ rozpoznari.ia zawiłego 
problemu. Dzisiaj jest tQ przedwczesny 
trud i wszelki sąd jest niebezpiecmy; 
niepewny i może być mylny. 

- Cierpliwości panie Jac-0bi ! - PO" 
wiedział stanowczym głosem lekarz. 

A analiza krwi, panie doktorze? -
chwytał się Jacobi ostatniej deski ratuI\" 
ku. 

- W1 dzisiejszym stanie wiedzy me· 
dycznej środek ten nie jest ani dość wyr 
próbowany, arr'; niema dotąd pewnego 
systemu badania krwi i p0równywania, 
któryby pozwolił wyciągnąć jakieś koir 
kretne wnioski. Dowód musi być jasny, 
przejrz.ysty, nie może być eksperymen
tem. Eksperyment jest dobry jedynie w 
dziedzirr~e nauki, jeżeli zaś wkraczamy 
na teren praktyczny, jeżeli mam panu 
dać odpowiedź decydującą o losie patt-· 
skim, pańskiej rodziny i dziecka, to mu· 
sze mieć sprawdzian niezawodny -
tfumaczyl dr. Wysocki Jacob:emu. 

- Zresztą czy ma· pan krew domniC'" 
manego ojca: dziecka? - zapytał dr. 
W:rsoicki po chwm. 

._ Nie mam, nawet me wiem rtł:złe 
ten czl·owiek teraz slę znajduje - odpo· 
wiedzw smutn:e Jacobi: (cl. c. n.) 
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Mąż pókłuł żonę nożem 
przed gmachem sądu okręgowego. 

Lódt, 17 sierpnia. - To wszystko twoje kombinacje -
Małżonkowie Adolf i Marjanna Szmidt wołał. - Umyślni.e chcesz odwlec 

od kilku lat żyją w separacji. On mie- sprawę. . 
szka w Skarżysku, ona zaś w Łodzi Żona · wzruszyla ramionami i nawet 
przy ulicy Lwowski'ej 3. Szmidtowie mu nię odpowiedziała. Wówczas to z 
procesują się z sobą o rozdział majątku. okrzykiem: „Złamałaś mi życie!" mal
Spra wa ta jest bardzo. zawiła . i kilka- żonek rzucił się na nią z nożem. Nie
krotnie już znajdowała się na wokan- szczęśliwa niewiasta otrzymała pięć . 
ctzie sądowej w różnych instytucjach. głębokich ran. Szmidt niechybnie P.Olo
Wczoraj znów miał ją rozważać wy- żyłby ją trupem, gdyby w obronie na-

- Dlaczego - w obecności chorego dział cywilny łódzkiego sądu okręgo-f padnię'tej nie stanęli przechodnie. 
mamy ·zawsze · porozumiewać się po la- wego. Ze wzgl~du na niestawfenni'ctwo Do rannej wezwano pogotowie. Leka.-
cl. · ? - · kilku głównych świadków sprawę od- rzow1 nie -udało si,ę jej doprowadzić _do 

nie . .. , w 
- Trzeba go przyzwyczajać do u-

1 
roczono. Szmidt,. który„ przy.jechał, i:ia pr.z~omności.. '· stanie gro~ny~ pr~~-

marlego języka. ~prawę do Łodzi, podbiegł przed gma-
1
· w1ez1ono Szm1dtową do zb10rm ·m1e1-

chem sądu okręgowego do żony. . skiej. . 
. ~ Halinko, czy to prawda, .że ciągle. 
Jeszcze wyglądam, jak osiemnastoletnia 
pani:enka? , , ,ąęe ftH*Mb&H&4 eem+&4M _ p._ą • ;+ g pe uwawsw Mk-1f*diiilll 

·. czytać cudzych listów. 
~: ., 

·· Nie · wolno 
- Ależ od 30 lat zupełnie sie nie 

zmi-eniłaś ! · 

a 1•1awMYJ&ULWtkJJJ4CJ 1a 
Z ·~ .NARUS~ENIE TAJE~NICY KORESPONDENCYJNEJ BĘDZIE GROZIŁA · S O Pod samocbod~m. 

............ HOHHSGMG~ 

. \ UR W A KARA. Przybyły z Belchatowa kupiec Hersztm 

. < P,ołłcja ., ma prawo-all i&dynie .w wyją!kowy~h wypadkach. ~7~:f,p~:!:~ki:j~ej~~:::r ::i~=r~::0~~~:k1:: 
, ') , · , _ - obrażetl. cielesnych .. P0gotowie w startlc n·icJ>fzJt 

" ~. . ~~ 17 s:erpnia. . prz~trzymywaąo ważną korespond~n- cwioeJ. . ' t{1mnym przewiozło go do szpitala. - -
~o. fż . konstytucJa ;nasza w spo" cję. , · Ustawa ta ustanawia bardzo surowe Szoferowi policia spisara pr.otokal 

s6b z1 ,t,..-lnie wyraźny g;warantuje oby- Działo się tak poipro$tu dlatego, iż ka~ za. otwieranie cu?~ych llistó~. Pu~- Na ulicy Piotrkowskiej wyskoczyła z tram-
wat~~~ ocb~ę · taje~łcy k<>respo~- !fotąd nie bylo przepisów,- któreby tę kcJ~nanusze ~k~rbovn 1 pocztow1.wo~o- · waju Noocha Benedykt (Piotr!rnwska zt.t) tak 
~JJ. />1 praktyce me $tasowano się ważną sprawę w należyty sposób rega- le me będą m~eli! prą.wa l,laruszama. taJe- nieszczęśliwie, że doznała ciężkich oob-rateS 
Jednak eh tego. Wypadki otwierani1a lis~ Iowa'ly . . Obecnie je<lina.k .riastąpd w tych rnnicy korespondencyjnej, jedynie fylko g.lowy. Pogotowie po udzieleniu pomocv lekaro 
tów b~~ na porzą~ku dziie.l.lnym. ' stąsunk:ach radykalnJa zmiania.- Jak się wfadze śledcze i to w b!rtlro wyjątko- skiej .orzewiooz!o ją do domu. . 

Pohc,a np:rz. miała prawo dotąd, w bówiem dow„adujemy w najbliższym wych oko_Hczuościach, które będą ściśle 
raZ:e pewnego podejrzenia otworzyć ciasie wydana · zostanie spec,f.iaJna usta- określóne w ustawie, będ.fl mogły otwo-
~ud~y li:s.t i odczytać treść, ~korzystu- .· wa o (J1Chi:1()Qie tajemnk.y koresp.Qlldew rzyć cudzy list. · .~ 
JąC Ją dia sw,yc·h celów, Takie same pra"." · • ;g:µM!! · *'"""" · WiiWWW'fM tcil'ZW:WW&hiiił©łfMWrmrm 

/\rad~ież obrazów religiinvch . . 

wo miala izba skarbowa i hme władze, 
często oowet w bardzo błahych spra· 
wach. · 

Oczyw:lilśc~ wypadki tąk!ie narażały 
fa pfzykiości' niekiedy Bogu ducha w~n

i; ~.~,1~ti -oo~, at~.-i1 ". k~,r-ytn ~- tego' paw?tlu 
I 3 

• •• ;; T . . ;- •• ~ 

' ' 

.„.~·-·· ~rrzillJ i" -\Viq.ZIBDiB ,· 
,;.,r' . 'p~zyrii.o·sty poJednanie 

.-. w małżeństwie. · 
Ze J.wowa donosu.: 
Donosili§my przed paroma dniami o ponu

~~f tTagedJI malżelil!kiej, jaka rozegrała się we 
:Lwowie. ·.żona konduktora Le..;,.andowskiego 

· 'stl:żcllła do SW-ego męża, nękana, jak ze%1lata, 
Wdrośclą. · · ' · 

Lewandowskiego odwfeziono · do sz.pitala . 
• RJma ,jego okazała sic; lekką I · po dw•ich dnia•h 
,wyłecrony · 01>uścr1 szpital. Zakupił w mjeścle 

, 91:ęd1J.ny, iiJeczywo, ciasta -i udał się ·do aresz-_ 
'rów policyjnych z proŚb\ ó zezwo\enle ·na wi-· 
''citenie' '··śię ż żoną. Pb.~ba · Jego została wysłu
Cliamr i po chwili ·wprowaJzon-, do biura I bry

. ndy śledczej Lewandowską, która na niespo
·:Ozf.ewany widok męża popadia w zdenerwowa-

Ote ; odwróciwszy się, nie chciała z nim roz-
111awiat -
· Lewandowski pełnetni żąht słowami począł 
fą ,prosić o. przebaczenie, bu·wie!D wobec dra
matu; ,który pociąg•1ąi za schą tak straszne skut 
kl .•. uwierzyl w głęboką lei milfl~ć. Lewandowska 
w~ec ' tej Wielko.duszności męża, lctóry vlerw
'iZY wyciągnął do niej rękę, ze Izami w oczach 
padł~ mti w ramiona 1 · przebaczyła wszystko. N:i. 
stępnie przyjęła -przy:iie-;!01rn przez męża wik
tuały. pacz·em ucałowawszy się serdecznie, ro-

. .zcs.z!i się w jak nąjlel,lszeJ zgodzie, zapouminając 
o przebYtym niedawno dramacie. 

' Otoie złożyli sole'111e przyrzeczenie; Lewan 
dowska obiecała nie ~ywac więcej broni, mąż 

'taś· pr.zysll1.irł. że nie spoir tY więcej na inną ko
. bietę. · Leyrando.wski uświadczyl, że do p0stępo-
\'lania karnego, się nie przyta,.::za I we.bęc tego 
J,est pełen nadziei, że żona !ego wkrótce opuśc.i 

· a1ury więzienne. 

Strzał · między .drzewa --_ 
Do mieszka;nia Stanisława Witczaka, prZJi 

ul!cy BraJera 25, dostali się złodzieje, którQ 
skradli obrazy religijne, warto~Ci 300 złotych, 

przetnaczone do rozsprzeda.ty. PoUcJa zawia
domiona o krą<lzieży wszczęta dochodzenie. · 

przy migotli\ve.m ,świetle latarki ele.ktrycznej. " - t 

~d;;;.::~~;:~~~f ~~~fa~·1:~~;{~~[~;~·~;~~~~ · .. :;:;;;,~~;t;;;r:;.;~ 
został zbudzo'ny ze srtu okrzykami stu ... I bakę-, leżącego w kałuży krwi. Paro- szka!y przy ulicy Da.browskleJ 69. W cza~ 
żącei: „Zło.dzieje !". Zerwał się wlęe z bek zmarł przed przybyciem lekarza nieobecności rodziców Grunwald powiesił się • 
łóżka i z rewolwerem w. ręku pobiegł do wskutek otrzymanej rany postrzałowej. 11asku od spodni. Gdy rodzice powotóclli do do• 
sadu. Przy świetle lampki elektryczn'ej Przeprpwadzone -dochodzenie ustaliło, nie dawał Już znaku żYcla. WetZWaa.e pe>gotp. 

ujrzał jakiegoś mężczyznę, który ukryl że parobek zakradł się do ogrodu i zry- wie stwierdzilo zgon. 
się za drzewami. wał j~błka. Zwłoki zabezpieczono na miejsca a:t do zdo 

- Wyjdź, bo będę - strzelał! - za- Rybak został aresztowany. ścia władz sądowo-policyjnych. 

PRZERftZAJĄCE Tl\JEa~1 łłlCE KUCHIH RES 'fl\URACYJlłYCH 
ODSŁANIA CZY1ElNIKOM · ,~EXPRES5_U,-~ .P(łE~ES ZWIĄZKU KUCtj„ 

. - MIS1R26W, ,p. BAWARSRl~ .. . .. 
JAK SIĘ ROBI ZUPKI, CHŁODNIKI i BARSZCZE? 

Lód•ź, 17 sierp.nia. sprawach kułinarnych, to też z c'.eka wo-1 OJrnz.uje się bow:em, że wię~s~ 
Popularny w Łodzi prezes związku ścią wysluchaliśrny jego zwierzeń o ta· potraw, posiadajf;\cych piękne, cudzo. -

kuchm:strzów p. Bawarski, ałrtor k<;;4ż- jemmoach kuchni restauracyjnych. Zwie ziemskie .nazwy ~p. Bawarski oczywlś
ki kucharskiej, która zdobył.a w1clkie u- rze1nia te nastroiJy nas bardzo pesymis-1 cie nie miał na myśli wszystkii~h res~· 
znanie w fachowych sferach, p;;· krót· tycznie. Nie mieliśmy n:gdy wielkiego uracji, lecz pewuą kategorję drugm·zę· 
kim pobycie w stoli:,y powracł zuów zaufania do pewnych mniejszych restau-1 dnych lokali) pr2'.yrządza s!ę w calkoiem 
do sweg .) rJuzln.1cgo miasta. racji, ap. Bawarski uświadomił 1J1as, że prymlitywny sposób, b. do-godny dill 

P. Bawarslc jest ob1~cnie kdnvm z jest jes\!'JCU gorzej, nliż przewidywali- _ldeszeni restauratorów, a szkodliw,M; 
najwięks.::vch w PC1!s1.c autontetńw w śmy. dla ich gości. Gdyby gośc·ie restau:racyj"' 

·~~~e~·~·~~~~F~!*~~~~·!*~~~~~~~~~~~~~~~-!'!'~~~ ~~~ilłt$~i ~~zy ~~un~) -= pewnością nie chcieil1ilby patrzeć na roi:~ 

„Bankier" wpadł Z kretesem. maite „francuskie" ~ „angiielskie" potra· 
wy rm1ę'Sne, które są gorzej sporzątlza11-e 
ni'.ż zwykł~ befsztyki i pieczenie. • 

Enuncjacje p. Bawąrskiiego o chtę• Manipulacja z niemiecką walutą nie udała się. 
dn!ikach i zupach owocowych są wipr~t 

Łódź, 17 sierpnia. 
Wolf Krymałowski był znany w 

świecie przestępczym pod przewizwi~ 
skiem „Bankier". Operował on prze
w~żnie w miasteczkach pod Łodzią, po
dając się za przedstawiciela ... Banku 
Polskiego, lub prywatnych instytucji 
bankowych. Kliientelę miał dość uroz
maiconą. Chłopi, drobni przekupnie, do
mokrążcy i sklepikarze padali ofiarami 
pomysłowego oszusta, który nabierał ich 
przy wymianie dolarów i innej · zagra
nicznej waluty. Ostatnie kilka dni Kry
malowski spędził w Radomsku, Żle mu 
się ta!)l powodziło, gdyż wszystkie jego 
pomysłowe tricki zawiodI y- na całej Iinji 

Dopiero wczoraj na jarmarku zna
lazł klijentkę. Jakaś wieśniaczka, która 
otrzymała od brata z Niemiec stomar
lcowy banknot, chciała go zamienić na 

rewelacyjne. Chłodnik - w pewnych 
Niemieckich pieniędzy nie wolno restauracjach '-- to poprostu krOcbmal 

przeahowywać - .ostrzegł ją oszust - z mąki kairtofłan~ 1J dodatkJbm kwaśne"' 
policja panią wpakuje do więzienia. go mleka, s:zczy])b1ku, ogórk:31 i odpad· 

- Co pan mówi! A ja o tern nie wie ków mięsnych. Zupa owocowa ma mnie! 
działam - przeraziła się :1ie ra żarty więcej te same sktadniki 

złote. 

wieśniaczka. plus Sok ()WOcj()wy I farbka 
- Dam pani za ten banknot 50 zło-I . . · 

tych. Zaryzykuję. • -:- To prawdz1we tlr.u~ny te zup~ -
Wieśniaczka chętnie zgodziła się na os"'.'1adc.za prezes kuch_m1strz~w. ~?Zna 

te warunki. Krymałowski wręczył jej sobie zresztą wyiobrazn.ć co się dz1eJe w 
pięćdziesiąt złotych, które później w ~o~ądku J)o spotyc·,u sfermentowanego 
czasie rozmowy skradł jej z kieszeni. JUZ lcrochmalu ! • 

Wieśniaczka po stwierdzeniu kra- Jak się okazuj,e zurpy te - to naft~. 
dzieży udała się do policji. sza gratka dla restauq1torów. Zarobef 

- Niech mnie też aresztują - oświad wynosi bowiem aż 600 procent. -
czyta w komisarjacie - ale tego zlo- Strzeżcie się więc podejrzanych res-
dzieja muszę wpakować. tauracjil! Nie j~dix:ie chłodników i zUip 

Krymałowskiego tegoż dnia jesz~ze owocowych uważanych za .najpożyw'-
ujęto. aiejsze ~ letmm (>~; 



Hole_ndrzy mistrzami tandemu. 

On i ona. 
(1 rzy kt6tkie opowiadania). 

'I. 

Co to jest prawdziwa 
miłość? 

Otr: Czy kochasz mnie? 
Ona: Z całego serca! 
On: {całuje ją). Masz tu 300 złotych. 

Kup sobie co ci s ię p odoba za te pieflią
dze ... 

Trick. reklamowy 
Józefiny Baker. 
(zarna Venus boi się 
utraty popularności •• 
Przed kilku dniami zjawiła się w 

sztokholmskiej dyrekcji policji smukła. 
ciemna brunetka i zażądała na gwałt 
przywołania dyżurującego Irom:s.arza 
policji. Z ust damy padały wciąż fr~cu
skie i angielskie słowa, których refr8' 
nem były: „Jozephin, Jozephin". Ona: '(ogląda banknoty). Ale te pie

niądze są fatszyWe .... 
On: A widzisz, kłamiesz!.. Ni~ ko

chasz mnie !... P raw dziwa miłość jest 
ślepa.„. Gdybyś mnie naprawdę kocha
ła, nie patrzałabyś na banknoty ... 

Przywołany k01tTiisarz po1icji rozip<r 
Konkurencja fatidemów u n:a-s w~Tc grywa tan<!em nolen{!erski. Leene van ~ zna_ł .nat~hmi.ast .w ~zupu:n7j. gada.fu
nieznana, c}Ostarcza O wiele więcej e. f J)ijk W li, 8 sek. O pół koła przed świe.. i WeJ 1 WQJOWmCzeJ Ptęlo:.osCI Józefino 
mocji niż biegi jednostkowe. finał wy- tnie dochodzącymi go 3112likami. Ba9ker, k.tóra wys.t_ępUJe obecnie w 

' Szfokholm1e. 
Józefina skarżylia się, że ją mieważ()" 

'li. 

On i telefonistka. 
On: Zapytuję cię po raz ostatni: Czy 

Ochrona pracującej kobiety. 
no czynnie, a mówJła to wśród rzew
nych lez. ~kargę tę potwierdz:t towar 
rzyszący jej J)an, hr, Pepito Abati110, o 
którym mówiQno w swoim czasie, że 
pośłllibil „Czarną Venus". Skarżyła się 
niewil!lna niewiasta na to, że gdy c.hoia
ła wyjść na scenę, kiedy zbl:żała się iut 

wYjdziesz za mnie? 
Ona: ~ak Norbert 

r jak lgnac 

Państwo zajęło się energicznie losem robotnic 
fabrycznych. 

.E jak Edward. Lódź, 17 siier-pnia. 

Ili. J
1 
edną c.hz najdotkbwt:I.?h bołfącbzck 

spo ·eczny jel!t praca MJ"uiet w a ry-
8 uch a łt erj a. kach. W ostat1nich ew.saab ukazat s.ie 

On: Wprowadziłem nową książecz- szereg ustaw, kfóre regulują sprawę 
tę. Teraz będziesz mogla lepiej obli- nocnej pracy kobiet w zaktadacll prze
tzać wYdatki. Po lewej stronie będziesz mJ'.'Słowyc·~, kwestj~ pracy kOibi~t, .ma.t
i;apisyWała sumy pieniędzy, jakie otrzy d~·Jącyoh się. w odf!11emnym sta_na.e i t. ~· 
masz ode mnie, a po prawej stronie hę- I Nie załatwiono J~dym_e def1mtywn.:.e 
~iesz zapisyWała wydatki. Tu masz 

1 
sprawy ~hr. mac1erzynst~a. . Usta wa 

"o złotych na życie.. . o przymusie ~r~y mac:1erzyńs~wa, 
......... - - „otrzymałam 100 złotych" która ~eszła Vf zy.cie. z dmem 29 Jrl,pc~ 

- zapisała po lewej stronie. r. !'··.me rozw1ązUJe Jes~c.ze tego zaga 
Po upływie dwuch dni. dtn:~m"':, v:obec czeg? mm1s.terstwo pra-
On żąda pokazania książeczki. ?Y 1 op1ek1 spol.ecme1 obecnie opra~owu-
Po prawej stronie znalazł następu- Je n.owe przepisy o pracy kobiet a: mfo-

fa,cą pozycję: doc1anych. 
- - - „Wydałam 100 złotych. Nie Nowe przepisy za:pewn.Lają robotn!-

mm już ani grosza". com opiekę w okresie słiabościi. Przede-
Ku-ku. wszystk:em wszystkie fabryki, zatrud-

W ,,PLANETARJUM'' 
oglądać można dokładnie obroty ciał niebieskich. 

Iście po amerykańsku postanowil u
pamiętnić faklt ustąpienia z wiceprezy
dentury znanej fi rmy Sears Roebuch et 
Co. prawdz~wy stuprocentowy yankes 
Max Adler. Oto jego kosztem zostame 
wykonany i usta wio ny w Chicago oł
brEmi przyrząd., przedstawiający do
kładnie obroty ciał niebieskich, t. zw. 
Planetarjum. 

W „Planeta:rjum" widzowie będą mo 
gli równocześn)ę oglądać obroty gwiazd 
tak, jak je widzieli ludzie za czasów sta
roegipskich, lub tak, jak je będą widzieli 
nasi potomkowie za parę tysięcy lat. 
Chyżość obiegu g:w Jazd w ,,Planeta
rium" może być dowolnie ustawiana, 
tak, że widzowie będą mogli w ciągu kil 
ku minut przeżyć dzieje obrotu ciał nie· 
bieskJch w ciągu tysięcy lat. ' . 

„Planetarium'· jest tak wielkim przy
rządem, że wymaga specjalnie zbudowa 
nego na ten cel gmachu. Stan e on na 
wysepce na jeziorze Michigan, obok 
słynnego muzeum f1elda i akwarium 
Shedda, będzie więc to jeden z najbar 
dz~ej zajmujących zakątków świata. 
„Planetarium" iest wynalazk:em dyrek
tora Deutsch Museum dr. Oskara Mille
ra. Pierwsze .,Planetarium" wystawio
no przed dwoma la ty w Monachium, a 

1!~!!~Nit1r~. , 
· PLANÓW BUDOWLANYCH ,,;r ,.,,ł.l,,,0w na papieroch światłoczułych,,.. VffĄI 

POZYTYWNYCl'f, NEGATYWNYCH 
i O~ALIOOWYCH ~~ tl~Z\& KLIS:Z 

następnie w kilku innych miastach nie
mieckich. 

„Planetarium" ch:lcagowskie będzie 
naiwiększem z dotychczas istniejących. 
Kosztować będzie pół miUona dolarów. 

W&DUZ U 

niaiące epo.nad: 10 oOsób są ooowiązane jej scena końcowa, „maty" zatrzymał !ą 
do ~ładaeia własAYcłl żłobków. :.i.niej- gwaltem, a hr. Pepito rzucił nawet stor 
sze przedsiębiorstwa przemysłowe, ko- łek w głowę. 
rzystarące z pracy kobiet (od 5 wzwyż) Wtem zjawił się ów „maty" a byl 
bę_!lą uiszczały opłaty oo kaidej zatru· nim sekre~arz wied.eńskiej . .ilmprezy, któ
dnionej pracownicy, a z pozos-taiyc.h w ra urządz1la wlaśme goścmne występy 
tC'll sposób fwduszy kasy chorych zało- Józefiny Baker V: Sz'toldi~l~ie. Seki:e
żą żłobki dzielni'cowe, międzyfabrycz.ne I tarz tlwnaczył s:ę tell'!, . ze ~~esar~ 
5 instytucje opieki n.ad d?JieClkiem. I dyrektor zakazal bosk1e3 Józef1me poJa-

. i wian°iia się na scenie wt~dy kiedy inni 
Nowa usta.wa, która wkrótce wer · artyści grali jeszcze. 

~zie w życie! s~ierdza s~aoowr:zo, ż: I Józefina nie chc:ała si1ę stosować do 
ziadne.prz_ędsięb1orstwo me . moze byc I tego roziporzą<lzenia, a nawet tak ener
zwolruone od prz~illJSU świadc~eń ,na gicznie broniła swy~h praw pojawiania 
rz~cz ochrony ~c1erzy~stwa. Nie~tor,e się na scenie, kiedy jej się tylko żywnie 
wuększe fabryki, które me posiada;ą oo- podoba, że c : snęła w niego stołkiem. 
pow:ednich lokali, będą pnawdopodob- Hrabia Pepito dzielnie jej w tern poma
nie zwolni~e od. prz):1nmsu. zakladan:a gal. 
żł<>bk~w. Jednlak.ze nikt . m~ . zostame W kilka dni później Józefina cofu~ta 
zwolmony od świadczeń p.1emęznych na swoje doniesienie które było reklamo
rzecz kobiet, których w~so1roś.ć _jesz~ze wym~ „trickie~". 
nie została ustafona. ProJekt mm1sterj.al- Ta bJąca reklama byla zresztą JÓ4 
ny prz~w:duje bezw~lę~ny areszt za zefi.nie ni epotrzebną, bo występy jej cie
ws~lk1e przekroczenia teJ ustawy. szyty się w Sztokholmie i tak niebywa-

W ten sposób już w najbliższym cza- lem w:prpst powodzenJem. 
sie sytU'acja robotnic ulegnie radykalnej 
z.mianje. Dotychczasowe, zabagni()lne • 
stosunki w dziedzinie ochrony mac:e- Oyzurv aptek. 
r~~stwa, któ~e p<>zostały nam w sp~ś~ Dzlś. w nocy, dyżurują apteki: L. PawłOWlo 
c:.zme po rOSYJSkICh za~orcach, będą ,uz I skiego (Piotrkowska 3Q9), S. Hamburga (Grówna 
należaily do przeszlośc1. ' 50), B. Gruchowskiego (Narutowicza 4), J. Siło 

„ 
E. B-włcz kiew!czit (Kopernika 26), A. Charemzy (Po~ 

• ska 10), A. Potasza (Plac Kościelny 10). (b) 

• 

~53~ 
rel ilł·72. Plofrkowska m f 00. Na KrYnlfe ofwarfo farmę W'żdrow·ellio'Cłbwfi f;y(tfa. Stafysfy& pracowników wyt{azara, Ze jedna z ctojek Jest dotw 

rem nłoz.oiii. a dozo.rea - h. d;f;reląQtem banku. OtQ jcat „właściwe zużytkowanie wteligencji w gosjL. 
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Sensacie letniego sezonu londyńskiego ... 
Sezon letni należy do ·najbardziei ożywionych okresów Londynu 
Wspaniałe przyięcia i zabawy we wszystkich domach arystokra

tycznych.-Wielka letnia uroczystość w pa~acu królewskim. 
Skandal towarzyski, o którym mówi cały Londyn. 

W ostatnich dniach dobiegł do końca angielskich, te na przyfęcla te przybywań goście z kÓł arystokratycznych, - przeto powstał, głoś 
letni sezon londyński, który należy do niezaproszeni przez gospodarzy. - W chaosie, ny skanda.ł, o którym obecnie wszyscy mówią 

jaki zazwyczaj panuje na przyJociach, - trudno w Londynie. - Nawet najpowatniejsze dzien
najżywszych okresów stolicy angiel- było oezywlścle dokładnie kontrolowa-ć wszy- nikł angielskie zajmują się tą sprawą. 
sklej i zaznacza się catym szeregiem nie stk!ch przybyłych, - ta\:· te przy wspólnej Padają oczYWiście najrozmaitsze zdania. -
zwYkle okazałych przyjęć i zabaw. uczcie zasiadali częstokroć osobnicy naJ:zupcl- Jedni pochwalają energiczne wystąpienie lady I 
Wszystkie szapujące się domy arysto- niej pani I panu domu nieznani. Ellesmere, która stanęła w obronie zagrożonej 
kracji angielskiej są wówczas w ciągłym Plaga tych „nieproszonych gości" była bar tra<lycJi, - drudzy zaś atakują ią. twierdz~ że 

· , dzo silna, - a pooszczególne koła towarzyskie dawne ceremonialne zwYczaje, połączone z licz-

Nowy kandydat na pre
zydenta Meksyku. 

ruchu, - organizow~ne są pompatyczne 
1 
stały wobec nleii bezradne. - Ostatnio dopiero nemi formalnościami, z:wiązanemi z wprowa

przyięcia towarzyskie, na których zble- ; pewna energiczna arystokratka. lady Ellesmere, dzeniem nowego gościa w dom, należą Już do 
ra się cała elita wytwornych kół londyń- postanowiła przeciwstawić sic; temu najazdowi przeszłości i nie mogą być we współczesnych 
skłcb. - Nie ma doprawdy dnia, by w nieznanych gości. - I tak witając zaproszonych warunkach utrzymane. - Sprawa na:brala wiel-

programie nie znajdowało się kilka ta- do niej na przyjęcie, - wyrzuciła lady Elles- kiego .rozgłosu i stano;wi w _chwili obecne~ Jeden GUBERNATOR AARON SAENZ 
mere za drzwi pewną młodą damę, która przy-, z głównych tematów rozmow w Londynie. Nie ! 

kich uroczystości, - a najświetniejsze z prowadziła wraz z sob;\ kilku nleznany~h pani dziwcie. S'i,ę ••• „zmartwienie" jest przecież bar- ' jest WYSUWaDY przez st.ronuictwo ~ 
nich skupiają OCZYW"iście na sobie zain- domu panów. _Ponieważ wyrzuceni, pochodzą dzo-. w!elki~! . . ~ regona na kandydata prezydenta Mm,J 
teresowanie całego Londynu. Do najbar- ą ilM' , w wą @+ 1814 ww+ ' uwww::& e;mg w syku. 
dziej okazałych uroczystości, stanowią- w•rmAWt!M!iłWW&Sl!ł#!' 
cych swego rodzaju clou tego .,sezonu • 
1etruego" należy naturalnie przyjęcie. Niemiecki statek-óEbrzym. 
które angielska para krófewska urządza . 
we WsPaniałycb ogrodach pałacu w Buc 
kłnham. - Ta uroczystość w pałacu kró 
lewskim stanowi największą sensację i 
kulminacyjny punkt ożywionego w mie
siącach letnich życia towarzyskiego sto
licy nad Tamizą. 

Tegoroczna uroczystość w królew
skim pałacu w Buckinham, - jak zre
sztą i cały tegoroczny sezon letni w Lon 
Jynie. -- stała na wysckN,ci J .~ .-chcza 
sowej tradyCJ1 i cechowało ją bardzo sił 
ne ożywienie. - Do ogrodów królew
skich podążyło około 6.000 osób z naj
,znakomitszych sfer angielskich. tworząc 
wśród majestatycznych murmy i troskli 
iwie wYPielęgnowanych alei pałacu kró
lewskiego, niezwYkle barwny obraz. 

W Hamlmr~u smrszczono i:fo v/Ody no woz{iu<1-owany w ttiemJ'eddch .....-dokach 
trausatłantycki.c.ta statek-<>lbr--zym o poi e1mności 46.000 ton. Statek: ten otrzymał 

nazwę „Europa". ... a 

• 

1.075 portów 1otnlc1ycb 
. oraz 4 tysiące pól do l~· 
\ dowania posiada Amerykac 

O rozwoju komunikacji lotniczej "WI 
Stanach Zjednoczonych naJ1epiej mów:łi 
licz.bai istniejących ta-91 lotni:sk, 'która dla' 
Polski wydia się niemal fantastyczną. 

Ogółem istnieje w Stanach ZjedIJa'i 
czony_ch 1.075 portów lotn.lczych. a ~ 
to zgórą cztery tysiące PÓl lotnlczya. 
zostało tak urządzonych, że nawet mog• 
na ·nich lądować w razie potrzeby IMlt 
większe plbrzymy powietrzne. 

Z ogólnej liJ;z.by 1.075 portów 231 Pof'.. 
siada urz.ądz1mia, umożliwiające !Ądo-t 
wanie również w nocy, przy każdym 
zaś lotnisku znajdują sJę podręczne w~ 
sztaty mechani-qzne, oraz zapasy ~~ 
:iiatów pędnych, umożJiwiaiące 00.lWiQPI 
wanie mniejszych napraw, ~ .zaQP.&1 
trywanie się w benzynę i smary,. 

:Pierwsze miejsce pod, względem l'fctri 
by lotnisk zajmuje Kalifornjai, gdyt Po"'! 
s:Jada ich 115„ drugi-e ___, zajmuje $1mll 
Tuxas z 90-cioma, trzecie - stan Pen-il 
sylwania - 68, czwarte....._ Irrmols.~ 
ry posiada ,.zaledwi~" 58 kltnisk;.1 -· 

•• AQ!i& a S 2! 

Olbrzymia kokainowa. 

Głównym punktem przyjęcia w pa
łacu królewskim jest ukazanie się pary 
królewskiej. Czekaja, tego momentu 
zwłaszcza liczni przybyli z najdalszych · 
okolic przedstawiciele wzbogaconych 
sfer przemysłowych i finansowych, -
bogaci przemyslowcy i bankierzy, oraz 
ich żony f córki. - Chodzi bowiem o za: 
szczyt przedstawienia się parze króiew- ! 
sklej i o wYm8fZOWI chwilę rozmowy z 
królem lub królową. - Po ukazaniu się 
pary królewskiej, następuje właściwe 
przyjęcie, które odbywa .się w specjal
nie na ten cel wybudowanych namio
tach. - J tak stoją na obszernej polanie 
namioty dla członków rządu, dla kor- ' 
pusu dyplomatycznęgo, - oraz dla dwo- i 
ru. królewskiego. - Po krótkiej chwili s 
:~:;::!~aw~i: ~~~~~~yf~m„7~::· - Handlarze narkotyków znajdą się pod kluczem. 
raz następu~ w-olna defilada gości przed 2000 'b · · • h f 
mow~~~<l· defilujących znajdują się na~· . oso .zam1eszanyc w a erę. 
z~ako!lli~i mę~owie _ c~łego .imp.erjum W Hamburgu odkryto w końcu uhle ją p:rarwiO rtryr'MłJĆ się w wtilelkszie za 1ty „nagrobków" i trumien przysłane a.. 

- ~rytyJskiego. Widzłm:v więc wielk~ch po g;bego ty.godlniila OlrKa.nlilziacJę haindJlialrzy klo pasy ina:rk:w,. to jednak urząd zdr4 Węgier, a prze.matC\ZO!rle <11.ia Ohm. Przec:I 
htyk~w. - eg~otycz!lych. ~ład~ow . z llmlilną. W zwiiląiz:ku ze zdlema.sllrowruiliiem .wda me iest w stame uohr<>1I1ić produkcjl <9tawiciel UJrzędlu zwail:czaqą-ce,go handilt 
d~l7k1ch k0Jon~1 ang1elsk1ch 1 naJWY~1t- aij·ootów s'zmug,ludących narkotyki J»"ze- przed .ziruku.~ szmuglerzy. narlrotykam~ ortwo,rzył ~en z pakun-
meJs.z~ch męz~w stanu ~e .wszystkich prowadzono w . aptekach · rewiżje, które Prodiak . 1 , lków i znalazł w jiego wnętrzu zapas ~ 
~ommjów impenum brytyJski.ego. -. De dały DJaJdspod,ziieyrane re~ta.ty. · Prze--. • ~ <>w&nia: w ~1:'WY~ ce.u. ko- kaitny, wairitości miilj<ma złotych pols'kicla. 
!Ilad~ ta wygląda napr~wdę imponu3ą~? szło dwa tysiące osób jest zamieszanych kaJlttllai .~ _heroilnla ~ Sill.,.. m m~~e- Pom słowość szmugler niema .grattliU:. 
I daJe dow?d rozlegleJ wladzy .Ang~Jl~ w kokainową aferę. . - . . gailny ;:.mek narkotykow, 1ako ar.hele ~ . oni. narkoty~ . . inycil 
która potrafiła wokót korony ang1elsk1e1 i W , __ .L! .:1--'----'-'- • .. · ., de lux~. ~wany :na. wagę złota nit: 1 .... 1 ___ ~ą h -L~-~ę. 
skupić jaknajdalsze ludy. Defilada która, 1 ~~e ~arsk."':t ud.~e-1 sizczęślrwym · ofiarom zgubnego nałogu. 0~~ ( ha~~oi:~:::J::. ,1, ~ 
król urozmaica krótką pogawędka, z ~ym tru~~Th~.' =ił ~1k:' i Dziesiąta część grama szmuglowanej he ~ . a Y.~ . · ~wbata do ~~-~„:a.u'1 
ftiektórymi mężami, - kończy się przy- po 9a. ~ · l · . ·· Clie roiny, kosztuje najmniej 6 złotych. z ~ nei czę ·ci s · . .sJJeJ. 
jęcie w patacu k_ró!ewskim, o k~órem po- ~ta;raśnńen, 0 rozw?JU handlu nar- Do po:rtn w Hambur.gu niemal oo~ Ha11Mlle1l detaliczny znajdiu,j~ si'ę w rę„. 
tern długo mówi się w Londynie. Legam band 1 k.'O!Ł kam. jstni, • dzileń nadich~ ładunki szmugfowanych kach portowych tragarzy 1 kdner6,..l 

*„* .i~· Y ' ie n:u1 --Y. ; 1 
· CJ~ ina.rkotyków . pr:remiaiczonycli dla Ho- Naijp.rymilf:ywiruiiej.szym sposobem zaopa„ 

Nie sposób nie wspomną~ przy tej okazji o ...... yli0l"O od cza;su 'WIO'fD!· Ongiś medy:cy~ , __ ..i.·· F . ·· · · --L ,,_ ·, trzema się w kokainę polega na fałszo.r 
na tyliko w 'WV>l"'tk1cr~·nL ··~-ft...n•ft·ch sto .lliUliUl'Jlll. ranąt 1 llDnYCil llU'aJow. . L! • 

pewnym skandalu t11v. ar zysk Im, kt6t y w ;;zas!e s •• J,...... "Y~ "~p<ll' .... :"'1 . . . . wa.nru recepty lekars.1Uą 
sezonu tegorocznego poruszył wszystkie sfery owała narkotyki. Mor~ 1 0 PJD.Dl me Hamburg przez cms dłuzszy był u~ Podczas . dn . tyilk • ewdizji' 
!nAyń,j(: ::. - Otót oc niedawna stało •!•· pla~" były dostę.pne dla' sizerdlciego ,ogółu. Dzi ważany :za wę.zfową staitję przemytni- H b J~-~ . ,o lllOODe!Jt-·'- rh dz" · ··" ,..„ ma:· k ~1...: oo.~· tak · I•ką _ k' •_.) ___ ,_ ... _ „L2 ki · · ak · w :am ur,Qiu xILaJ.·e.z:wno w ap e-Aa'C 1e 
licznych przyjęć w najbardziej znanych domach l ~ 00!1' o.y.- . .s: 1 „„Ją . wie . ro ow. 1l~·~~ uza,ę. .merg~~ . c:Jl • , t · "' f .____ .-L ~ b .i-• ..i-~ 

ę w medycyirue, ze z koruec.7JD!()ści orze- wszczętej przez wvdz.i.ał watki ._ ruele- s1ęc ys1ęcy s aiszuwany"" :i.u wy~ 
. czy handel ·temi oduraa.ją,cemi preparh gailnym handlem ńankotykami, między- nyich oo lekany .recept. 

ta.mi .ogroomiie się rozwinąl :niar~ pr.mm.yfn:rltc-y zaczęli cupija.ć Wiadika • iszmuglie.rrzami ~yków 
Centrala leg.alnl'go handlu :DMkotyka Hamburg, i praeiniie§li się do pOlrlow ho- żmudna ~ praw.ie bezs1ruteiczaa. Ai~ 

mi ~je się w Nleme.zeeh. , . . .• lenclie:rskicli. · poli-cyjini n:iie raz przez wiele miesięcy. 

LEKftRZ·DEłłTYSTI\ 

JADIUU HABAI Produktja !koka.Dy i her~ w Niem 1 · 'N'~ .uwa-gę policjii !&W.t'-Ociły ot- śled~ w nocnych ·~h ~ dancingach; 
ozech ~olow'ana j~ . ~r~#•, Pttt;ymi~ traasporiy nZ8bawek", kt?r'e ~eq;:zany;iJi c:z~ow •• hra.-ctw~ K~ 
pr.rez pańgtwowy urząd .zdrowxa, ~,co pewWU1 czas przyihywały z Kopenha·· ~Y • NaJWYdiatni~~ pomoc obmk 

§o 2:e ~trola ta ni:ema me wsp~Lnego z P.(I gil d~ Hambw:g.a. Miejscem ich .P:ze7.na-· a1entom damy , z półśwudi~ .f%8''!1sz.~ ~· 
~nym . n.ad:zor~. A; cOO<:llS.Z de -nonn'- ~. była Kaillia<ła. Jednocz.esm.e p.o)a re do ""."Y~ w ręce polioji . ~ 

b:la:J::a:l:IJl::O:::J:DCO:DJC:O:::a::la:Jl:::D:lcD :o:e iedlJWie ~ ~ I. kJcą·rze _.. * .i\1111 ~ RQ.tcle hambua,tim tr'~ ~~ ~ -SZlll~ 
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-Sprowadza slońce do domu •.. · 
_/ 

" "···„ 
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jest stan przedsiębiorstwa Die ro~; 
zumiejącego potrzeby ogłaszania się. 
Ogłaszać należy się przez alcw. ogł. 

FUCHSA 
50 'iotrkowi~a 50 

TELEPOtf zJ„36. 
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Doktór LECZNICA 

l-K11·ngnr l-ekarzy specjalistów I gabinet denty• IS styczny przy Górnym RYnku -
· Piotrkowska 294, tel. 22-89 

I 
Choroby wene• (przy przystanlql tramw. , pa.!)Ja.niea 
ryczne, skOrne kich) przylllluje chorych w choro-

1 włosów bach wszystkich specJaJnośCi ód · Jl, 
leczenie lampą lu rano do 7-cJ po pol. Szczepienie 

. •warc. i· ( k I i. • 

•' i .. ~ 

. wYPł.ACA się natychmiast sumę 20„ooo~ł. 
. ·. każdemu, kto w· - jakikolwiek sposób 

· : . mógłby udowodnić, że mydło Sunlajt 
· zawiera szkodliwe domieszki. Mydło .Sunl;ijt uży
wane jest nietylko do prania, .ale ~ . do porzą.d

. ków ·- domowy~h. Mydło · Sunlajt jest mydłem 
·_ hąjbardzfoj rozpowszechnionem n~ kuli ziem

skiej'° có. jest zdaniem gospodyń . wszystkich 

Andrzeja Nr. 2 ospy, ana izv moczu, a u. ... rwi, . 
plwocin etc.) operacje, opatrunki. 

TeL 32-28. p d 

\, 

, ... 

= 

' „ 

. narodowości. , 

. ' "U·· JT 
· Lever Bro~hers. Liinited, Anglja. 'YDŁO 

I ' 
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Kursy ,Kierowców SamochodoWych 
W. Woyna i -S. Sieprawski 

Łódź, Piotrkowska Nr. Ili,' tel. 49-11 . 
. Kurs teoretyczny i ·praktyczny. 

Zapisy przyf~uję kancelarja kursów codziennie od 8 rano .. do 8 wieczorem. 
Kurs normalny 95 zł. Opłata ratami po 20 zł~ tygodniowo. 

HALLO! HALLO! 

Stać s!e stałym kliientem 
. • Pogotowia Krawieckiego KI ERSZA" 

to znaczy 
byt! pozbawionym kłopotów 

Konserwacji garderoby wła•neJ 
ŻOftJf1 d&ied 6 3 3 o 

a więc dzwo6 teL • 
Garnitur za zł. 3.-. Suknię za zł, 2 • .80. 
·Palto za zł, 3.- łącznie z odebraniem 

i odesłaniem 
Zakłady Krawieckie. Pralnia chemiczna 

i Farbiarnia Zerom•"lego 91. 

God1 iny przyJęć: ora a 3 złote 
od 1.30 -2.30 dla Pali Wizyty na mieście . 
od 6-8 dla Panów Zab" l ł j od K ..,el W meli.ziele 1 św1ę· · • ieg · OJ?era~ e . WDOwY. lłVI e 

;. od Ul'- 12 _ świetlne. Naświetlania lamp• lewar-
.., oowa Roentgen. Ele'lttryzacia. Zęby 

--- --- i mosty. · I 
sztuczne, korony złote, platynowe 

Dr. med. W nfedziele I śWieta do godz. 2 po p. 

J~~d.!~~h~~ Pońno[hJ iedw abne 
telefon 64-21. i imi.e, suknie trikotinowe i t. p. 

Pri:vimuJe od 11-12 przyjmuje do reperacil. 

D• med. 

uL 6·go lerpnla 78, Ill piętro. 
Tanio, bo w prywatnem mieszkaoiu. 

' tnmbOW.ł[l Pr1wa1!1~ Szkoła Pow.szechna 
~. r.nn .Marii Wesołkowny 
Chr. skórne we- . ':''· Plotrko~sk~ . 84, , . . 
neryune 1 płdowe przy1~u1e chlop~ów 1 dz1ew~zynld , ą4 

lat 7 1 gruntow111e przysposabia do SzkM 
Konstantynowska 12. średnich'. : · · 

Zapisy, informacje od 20-go lierpDil 
w got!zinach od 10-ej do 12~ej. 

Tel. 55-52 
Przyimuje od 9-1 
od 6-8. Dla pań -----------

od 4 - 5, 

Pokój 
przyzwoicie umeblowan y przy 

intellgentnej rodzinie 

Polonista (ka) . 
przyjmuie w lecz- • 
nicy przy uL Piotr- poszukiwany 

kows~teJ 294 do wyższych klas gimnazi· uni ty. · codziennie od godz . . · · · 
2-1 wiecz dowsk1ego w Łodzt (:26 godz) 

Oferty sub. Polonista 26" do adm. 

Młode małżeństwo „Republiki "· . ·. ! 9 

POSZUKUJE Ir h , d [.I · ·o 

~ ~n!mDm~as~ JilffiO[uOu . „ ł fOeU, 
elegancko umeblo· j w bardzo dobrym stanie 

:J;J,t~t:: ~o snrzedania 
(od godz. 9-12 'i ~ 

i od 7-9 wiecz.) Wólczańska 224 w kantor::;~. 
„„ „ · '==-~v; ~ d. .f;(l8 ~-Zamlełscowa'F s ,... 
Pre num era ta m1es.1ocza1e.-Zuntnłc:4 ' 11otycii ~ 

Odnoszenie do dQm6w IO srosą. · 
·ogłoszeni~: 

Redskclll I Admlałstracła. Plotrtowsb & 
'i"eleloas' redakcłl 27~2'. 36-U. a.-ł4 
T.W. admłolsłt'acil 22..Jł - - - -

Oodzlało ~ ~ 6-1 . '° po&. Rokopisów alezamów5D-

ZWYĆ.ZAJNe:„. 8- Cf. n wiem- mlilm~-(na . ~ 10 szpalt). W TfKSC&: 
40 «J'OSl.J' a wierz mlltAJetrow1 (Da stronie 4 s:~alty). Zaręczynov.<e I zaślubi~, .le 
tekście IO •ZamiejSC:owe o 50 proc. Zagr, o 100 proc. drożej. Za termi?Y.>WY drd 
osłosd admlnfStT. ale odpowiada. Drobne IO 2r. Poszuko. pracy s gr. NaJmll. 5o IP'• 

. ' 
11Fcla Die ~ u.. - - -

Odouula kolorow (mhdma.loa wlelkośt Cwierie ttrotW) 100 proce-at lir• 
łi. ~ ~~„ „. I om. odl,ow: ~.,_-----------------------------~-------------------~------------------------~ PGllll....,. 

W dTUkarni ,.l(epublika" Sp. z Ogr. Odp. Redaktor oi;Ioo.w.. J.ain Grobeliniak. 



6 rekordów polskich Ł. T. S. O. - Union .8:0 (4:0); 
padło na zawodach lekkoatletycznych w Król. Hucie. Piękny sukces czarno-biały~h. 

Na zakończenie le,kkoaJtletyiozneg<> lwda:l z miej.sca - CzajóWtna 237 cm. (re Po o:śfaliniem zwycięstw.ie zfelO'llych I Po zmianie sltron z.a faul Durki na 
łmrsu, prowadzonego przez ohjazdiowe- k0trd polski·), _2) Breueró~na, skok wdał I?ad ~oahem1 sp?"1z~ewa.no się ogólniie pol~ kiam.E:m zielonych podyktowany zo 
go trenera PZILA. Szweda Norliinga, od- - 1) Breuerowna 506 cm. (rekord po~- ze Umon staWIJ. dziehtle c~ła lea<lerowt sta1e trzec1, ikamy dla ŁTSG., tym ra~em 
były. się w sfad}otniie w Król.-Hucie za-Iski, 2) CujÓ'W'na 467, 3) ROSIZ!Czykównta klasy A. Tymoz:a1sem LTSG. odniosło be peWiliie wy.koczystany przez Wyppycha. 
wody lekikoaUetyc.z:ne z udział-em izawo 430 cm., sikak wzwyż - 1) CzajÓWlna 130 zapelacyine ZW"Ydęstwo, umieszczając 8 1W chwilę późnfej, świetny środkowy 11a
dinilków śląsikiich i krkows.ldch. Wynik? cm. 2) Pirowska (Cracovia) 130, 3) Prei- <razy piłkę w siiake przeciwnika. pastnik biało<7.arnych strzela dalsz&. 
·były nastę.pują'Ce: sóW!rla 125, kula - 1) Czerska (Craoov.iili Do przerwy bezwzględna przewaga bramkę, a wynik os1tateczn.ie us.taiła Herb 

Panie: SO m. - 1) Leńsika {Cracovia) 8.05, 2) Lubkowi!C'Zówna 7.94, dysk - 1J ŁTSG., d1a którego b.ramki w tej fazie streiich. Nie można pomiJ!ląć mil-oz.en.iem 
7.3 sek., (rekord .polski) 2) Roszczyków- Czersika (Cracovi_a) ~.53,· 2) Kun'C~wna gry zoob".'li: Herbstr~ilch (2) . .i Król~ (2). lipost~powania J?iJ?ki, który ~rą fa~.· i ci~ 
na (Sokoł - Kiro! Hu.fa), 100 mtr. - 1) 25.51 (erkord sląski), 3} NowaikoW'llla Za~czyc wypada, ze :zwyci.ęzca n:i.e wy głem1 krzykami i wrza.skam1 psu1e re.p1J 
1Breuer6'Wina (Roi-dzień) 12.9 sek. (rekord 24.28. Pozatem w konkurencji panów "'" kol"ZY'stał podyktowanych n.a swą ko- taaję drużyny Uni!onu. Czas, by Kier0>W· 
wyrówniany)~ 2) Railwczanka, sztafeta biegu 20 km. Kołodziej osiągnął 1:14:57 rzyść dwóch karnych. niclwo Uni.oi!ltt zajęło się b.liżeij Dmlką. 
~x100 mitr. - ROOdzień (KaJO!jud, Rako- (ireilrord polsiki). . __.._. __ _ 
eza!D!ka, Kifos6wna, Breuerówna) 54.0 A zatem ID!a zawodac.b tych padło O . . 

:freikor~ polski) sztafota 4~ mtr. - r-ekoidów pols>kkh, a jeden rostał wvró- Turys'ci· I b-W· K s 2·2 (·t·l) 
Rotdzien ·.1:5.1.4 (rekord polski) skoiw wnany. 8 • • • • • 

· Piękna gra obu zespołów • 
. Wyniki finałowych spotkań Dość 11~ 2:gromrudzona publicz-lwyższych zaw~dów niezwy.kle .interesu· 

'lość w środę przed południem na hoiskt& jący. 
turnieju tenisowego w Milanówku. pnzy ul. Wodnej była świadkiem n:iezwy Tempo błyskawiiazne piłb to przy 

. kle iln.1teresuiąicego mec.zu footbafowegu jed:nej., to przy drug.iej bramce. 
On~ w g<>idlzj:naich pqpo11udnio- - De11byis.hyre 6:1, 6:2. T'llryśd - WiKS. • Pierwszą b:ramkę w 35 minucie :zdo-

'WYch.irozegrano finałowe spotkania tur- Gra pań z wyrównaniem: K. Riichte- Do pauzy nawet gra stała na tak wy- bywa WKS. z wilily WłodrMiczyka i Ma.. 
nieju w. M.iiLanówiku: 1Wym1ci były ina.istę- równa - Konopaaka 6:3, 6:4. dim poziomie spoirtawym, że niczem chafaki1ego, którzy sami pakują !Pif.kę dt'! 
poją-ce: Gra podwój1.11a z wyrównani.em: Iwa- :nie przy.p.ominała zawodów A 1ldaso- siaki Turystów. · 

Gra poje(ł'yi1cza panow: Marsrrews1ct siiewi'Cz i Mon.a&terstki - Loih i Maku- wych. W niedługo potym ChOjjnaclci wyrów 
- M.i:ziewicz 6:4, 6:2, 6:1. I żyńslci 6:3, 6:3. Po zmianie stron, wskutek sHne~o n~e z odległości kHku .kroków. 

Gra pojedyńcza pań: V. Richterów- . Gra _miesz;uia z wyr6w.nan:iem: R:. upału (g~z. 12 w połu~nie) g.ra s·tra.ciła. ; Po ZJDli:a:niie ~koi~ tempo nieco słai?-
na - Poradowska 6:a, 6:1. Richterowna i Luxe'!llburg - Rudowska na tem:p1e przyc.zem większość :zawodin? me. WKS. ma więcej z gry lecz a.ta.k lUie 

Gra tpodwó;na panów: Loth i Mar.li Kara.fioł 7:5, 6:3. ków „spuchła". może me zdziałać, wdt.utek wspaniałą 
szewski_, ~eisen:hoff i Urb.anowticz 6:1 Tencisow.e miskzostwo Nięiiec wy- Mimo to zawody, były w damyro clą gry Nfo:wiadomslci.ego. 
6:0, 6:4. · ,grał Prenin (Polak z pocho-dizeniia) bijąc: gu i:nie:resują<:e i tttzymały widzów prze~ Dopiero około 20 minuty udaje się 

Gra pa:oO:w z :wyi6wn.aniem: Piętka w finale Moldenc.hauera 6:1.. 6:4, 6:3. cały -czas w napięciu. Kazimiier.cza:kowi ~obyć bramkę, lecz 
· Na1,e2;y przytem podkreślić wspalllia- już w n,a.stępnej miinucte po Jiiombi.ua.tjl 

łą poprawę formy diruiytn.iy 1WKS-u która Ałaszewslci - Bł.asziezyńslci Turyiśc:i W}' 

w swo.im oibecnym skłąctzie wi111Da. byt równuia.. W-yn.i.k 2:,2 nie ulega już z:mia,. 
zali:czona oboik Ttllry'Stów i ŁKS. do cz.o- nie. Przed meczem lekkoatletycznym 

Polska-Rumunja. łowej klasy p.ił:karskiej Łodzi. Sędziował p. IzraeJ.. 
Jak już zam.aczyli.śmy przebieg po. 

.· . w 1:in.1adi 25 i 26 b'm. w. Ag-rykOdi b lwyż,. 400 m. płotki osreze.p, 5 klm. ·~~. a, Tab ot~ rozgmv1k kl • 1 
~. 16.30 irozeg:rany zostame meaz łeik fe.ta 4x100 mtr. <'. il u • n 
łi:ioet.tetyomy PO'l.$ka - Rumunja o na- Nied:zieła: bieg 110 m. : pł.o'łki w _·dal T b lka k nrisit '-! h 
.tępająicym ~amie: 400 mtr. dys., 1500 mtr., ty~. 10 :klm. a e roz:g:rywe· · . ~W-81.JU'C' 

Soibota: b~iorl 100 mtr. kula 800 m w szta.feta 4x400 mtr. · . · kl~sy A. L~~PN-u, przedsaw.ta s:ię obe-
. ......& - · · · • "' , cn'lie następuiąco: 

Shla~ li. K. S·D 
na mecz z Pogonią we 

Lwowie. 
' 1) /ŁTSG. 17 31 68:16 "iX/ zwią:z-.ku z przypadaaącym n.a nie-

J t • " • d • I 2) Turyści 15 25 50:20 dzielę sipotlcaniiem LKS. - Pogoń we U rzeJSZe I nie zie ne 3) Orkan 17. 23 47:20 Lwowie, do·wiadujemy się że łodzia1tle 
4) WKS. 15 19 38:1ft wys'Łąipią w następują<:ym składzie: Pile 

k• ' ł t kl · A 15) ŁKS. 16 19 46:22 Cy11, Jdews:ki., (Gałeclci)., Ja<si.ńsilcii, Ku· rozgryW 1 0 mJS rZOS WO asy • 6) Widzew 16 18 29:24 hi:aik_. Trz:m:ieJa, Durka, Sowiak, Krot. 

N • • • • tk • T · Ś • Ł T S G 7) PTC. 16 15 28:32 śledz. 
8JWaZOJeJSZe SpO ante: ary Cl- • • · • 

1
8) Ha.k~ah 15 11 21:41 ~est to iiooeintyam:~. skład który wy 

'"'-·-'·-h-.i,_ ' · · I · z · t , · dn · .L.oh,.... 9) Sokoł 16 10 25:52 &f:<V?Lł na meczu z WLSłą halro'W'$l<Ą. 
;l"'łCIQC QIOl7iąioa snoota pr.zytll.lJeSlie 1lllam pytama. Wyic1ęS WO J.e i?J z a;r;u ... „. 10) Unioin 16 9 16·44 Ek .l • LKS cl ' ' d L I 

t:p?f'k~e 1WK~. - Haikoa.h, które odbę zad~cy<lować .m.oiże .o t~tule mistrza, 11) GMS. 16 7 19;41 dni~d~Tc;i.~s.z : u a]e się 0 
wowa w 

~ Stę na ~ gospodarzy 0 godiz.. g~z pozootało )'UZ mało gier O'O rozegra 12) Proma 14 1 17:54 S'lie'J ym--~--
5-ej popołudniu. ma. 
~c z osta.tnid:l wyiniilków obu po O tej samej porze na hoi'Siku ŁKS. gita 

wy.ższych zespołów należy się spOOz:ie- UruiO!Il z Orkanem. N:a.jprawdopodooniie.t 
wiLĆ .zwycięstwa wo.jskowy-ch, Haikoako- Orkain osi,ą.gnie .m spotka:ąia tego dalsz1i1 
wi w dalszym ciągu gro:zi spadek do Ida -2 purukty. 
sy B., mimo, iZ z.a1ntuje ósme mieijS1Ce w Przed południem grają na boisku 
tabeli .rozgrywek. pmy ul. Wodnej Widzew z PTC„. zaś ~ 

Biało-niebiescy muszą więc wydać hoisku ŁKS. Gr'\1S. z Sokołem zg1erskim 
ma.ksim1.1l11 wyisiibku by osiągnąć jabai- Tak w pierwszym ja;k i drugim wypadku 
lepszy wyniik w spotkaniu z WKS-em. faw~ytami są drużyny miejsco*e. 

~&~~a ntia:;,z::!e c:y: łtalbłlższe mecze ligowe. 
pl!er:wszy plrun wybija się meaz dwóoh W nai'~liżsizą ni-edzie.Ię dnia 19 sierp
dro:Zyn. pt'etendujących do tytułu mi>- nfa, odbędą się w kraj:u następują-ce m~ 
•trza Łodzi. Turyści Ib i ŁTSG. Pi.erw- cze ligowe, Pogoń - ŁKS. we Lwowie, 
1ze spO'tkain:ia powyższych zeSIPołów za Warszawianka - Craicov1a w. ~arsza
kończyło się zwycięstwem fiiołet-ow,vch wie, ~arta - !KS. ~ PoznaJll1JU ~ Ru-<:h 
w stoS'll!Illru 4:,2. Obecnie ŁTSG. znaJdU- - Wtsła w Kro!. Hucie, Turyści grają 
je się w wy:jątikoiwo dobrej formie, fo teź dQPiiero 26 sierpnia z Legją w .Warsza·· 
wynik, meczu pozostaje pod znakiem za~ wie. . 

•••••9•••••••••••••••••ełHł••••••c••••••o••••••••••••••••„„i : 
Konkurs Sportowy „Expr111su Wł1czorn1go" I 

na odgadnięcie rezultatu meczu: • 
Pogoń (Lwów) - Ł.K.S. 

Tabala rozgrywak 
o mistrzostwo Polski. 

Klub 
o r. r. c. 
2) Warta 
3) Wisła 
4) Cracovia 
5) Polonja 
6) Czarni 
7) Legja 
8) Pogoń 
9) Warszawianka 

10) Ruch 
11) Turyści 
12) Ł. K. S. 
13) Iiasmonea 
14) T. K. S. 
15) Sląsk 

Oler 
17 
15 
16 
16 
17 
16 
17 
16 
16 
17 
18 
17 
17 
16 
18 

Pkt. 
24 
23 
22 
22 
20 
19 
18 
18 
16 
16 
15 
12 
11 
!) 

5 

Stos •. br. 
45:28 ' 
33:20 
53:21 
34:22 
42:36 
31:29 
38:27 
36:38 
29:32 
23:28 
33:36 
28:40 
33:40 
33:53 
16:36 

ZwJcłęstwo polaka 
na za wodach lekkoa:tle-

tycznych w Paryża. 
0 

;,'J.lynik meczu ··-·-·------· dla drużyny_._________ ~ Na ~odowy-ch zawodach tek 

I 
+~~~- koatletyamych w. .Parym po1ski mwod-

:";;~~i.;, n:izwisko .. - :r;Jliiw Noiwak zdobył p.iie-I'W'sze miejsce, o-
,. :..~fAdre~ ..-: si.>ągaiąc wy.nfilci 690 an. Drugim był F~an 

cuz Lovrieir ~ an., ·a trftcim Sa&Ce., 

, --••• .. 1i11111111m111111eo11••1111111111111111111111•••.• „ · ~·iem. 

do czynnego życi~ 
sportowego. 

Jak si:ę dClwi:aduj0tlly lewoskrzy&fo. 
wy Kilubu Turystów Kubik Stefan, który 
prJZ;ed kilkoma mi.estiąoomi wy~ofał się -. 
czymnego fycia Eiportoweg.o, wraca na 
zielo111,ą mtl4"a~Ję. Kubik r07JP.ocz-ął ju:& 
intensywny tr.miir.i.g i w :narb.tiitszym cza"'. 
'Sie za.jmi-e pozycję lewego łą-cmika w 
pierwszej drużynie Turystów. 

Jednoca:eśn'i1e dowiadujemy się, że 
stanowisko klerown:iika i!taipadru w pierw~ 
szej dr-użY111ie Twrystów, :powierzone zo
stainiie na stałe Fu:ydmanowi. 

Udział łodzian 
w turnieju tennisowym. 
Międzynarodowy turniej tennisowy 

w Zakopanem ur1.ądza sekcja tennisewa 
akademick:ego Zwi~zku sportowego w 
Kra·kowie w dniach gd 15· do 19 b. m. na 
'boiskach przy ul. Kości~i., wiUa. l\la· 
ryłor. . 

Tegoroczny turniej budzi r6W1liet o• 
gólne z.a:nteresowattie wśród iraczy: poi 
sldch, to też spodzieW'arty jest J)rzyjazd 
griaczy. polskich a Łodzi, Warszawy, Ka :.,__;,. .,t;_..,_a~"~-·~ . . . . 
---· ·~- .~··~;a., 



Platurzysf a zamordował 
kolegę. 

Zwyrodnienie wśród nie-
~ mieckiej młodzieży. 
i W 'Essen odbędzie się wkrótce pr°'" 
· ces przeciw maturzyście Karolowi ttus

!i smanowi, oskarżonemu o zamordowanie 
l' swego kolegi Daubego. Podloże tej spra-
1 wy nadaje jej specjalne znaczenie i rzu
. ca ponure światlo na stosunki panujące 
· śród niemieckiej mtodzieży. 
/ Zamordowanego Daubego znalezjono 
I w pobliżu jego rodzicielskiego domu . 
. Stalo się to podczas Wielkiejnocy na
; tychmiast po pożegnalnej uczcie kole
i ż~ńskieł, wydanej z okazji ukończenia 
~ g1mnaz]Um. 
I Oględziny zwlok wykazały qatych· 

I miast. że chodzi tu o morderstwo na tle 
scksualnem, a prowadzone śledztwo na 

1 
zasadzie zeznań dyrektora gimnazjum 
skierowato swe podejrzenia w stronę ko 

I legi, zamordowanego. Dyrektor bowiem 
zeznał, że Karol ttussman przeJawial 

, niejednokrotnie wyraźne nienaturalne 
1 sklonności w stosunku do zmarłego. 

Z drugiej strony pedel gimnazjaln} 
r Neuwohler utrzymywał, że ttussman nie 
l opuszczał swego mieszkania krytycznej 
' nocy. Dalsze jednak dochodzenie wyka
'. zafo klamHwość tego twierdzenia, dowie 
, dziano się bowiem, że pedel ów jest rów 
: nież homoseksualistą i że utrzymyWal 
/on niedozwolone stosunki z wziętym 
1 przez siebie w obronę Hussmanem. 
i Wydało się następnie. że nietyłko 

StuCJend aka(Jem;,~ sztuk pięknych° w R zymle na zakończenie r<>ku, urza(lzilil w lelka uczlę, gdz?e wszy~:v uczestntcy I: łiussman, ale i wielu innych uczniów pe 
przybrani byli w stylowe kostiumy. del ów wciągał w krąg swych ZWYrod-

Rłih:..1·-,.-·-=v a t'lj1A!!lj!l'i' A fr śli@'W·"'J!B*fliG!i!AW?&HKMMkk*SifiliR1!W'c."<VRill'F.!ll!Ff~ nialych zachcianek. mm· 

Olbrzymi pożar w· porcie hamburskim. 

W magazyttarb portu tiambur!'kfcgo, w ybucbt, Jak Już donosiliśmy olbrzymi i 
tiebezpieczny pożar, któremu ' -,·axzyszyły potężne eksplozje stalowych be
~zek. napełnionych amc.rriakk1~. .1cety- fenem. Ogictl ;trawił niemal doszczęt. 

ołe wielki magazyn, ,., idór ym mieściły ::;i1.; paki bawełny 

· .;:'.„.„ 

l
·i Córka arystokraty 
oracuje w hucie szkła jako - ... :.. . 

zwykła robotnica. 

W znalezionym pamiętniku Daubego 
znalezione jest wyraźnie, że Hussman 
czynił mu natarczyWie rozmaite, wska
zujące na jego zwyrodnienie propozyqe 
które Daube stale ze wstrętem odrzucaL 

Oprócz tego dalej prowadzone śledz
two w tej niez:wyklej sprawie wYkazuie. 

Panna Germaine d'Anvers, córka bel- że młody ten zbrodniarz przejawiał WY. 
gijskiego arystokraty, uciekła do Pa- raźnie skłonności sadystyczne, szuka
ryża, po scysji ze swym ojcem. Przez jące ujścia w mękach zadawanych ko
rok utrzymyWała się samodzielnie, jako tom i innym zwierzęciom. 
robotnica w hucie szkła, obecnie zaś, Sprawa ta ze względu na dratysty
zwrócita się do sądu paryskiego żąda- czne szczegóły odbywać się będzie przy 
jąc przyznania od ojca 1.500 fr. miesię- drzwiach zamkniętych. 
cznej renty. Jak dotychczas akt oskarżenia prze. 

Jako przyczynę ucleczki podała ona j ciw młodocianemu zwyrodnialcowi opie 
niez~ośny tryb ż~ci~ w zamku ojc~, po~ ra się 'tylko na zebranych przez śleclz-

l 
lega1ący. na traw1enm ~z~~u na. p1.~m i two obciążających szczegółach, sam 
polowamu. Sąd przyzna1 JeJ racJę i za- bowiem ttussman zaprzecza kategory
żądał od hr. d'Anvers wypłaty 800 fr. cznie udziału w tej zbrodni. 

f miesięcznie. 
ł aa . ••mwiEłf!!WimttlMi 

I Po sltończonych żniwach ••• 




